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Luty 2024
Elementy teologii Żywego Kościoła u ks. Franciszka Blachnickiego: 

Oaza Żywego Kościoła
Propozycja ukształtowania czasu modlitwy na spotkaniu
- modlitwa spontaniczna do Ducha Świętego

- fragment słowa Bożego do dzielenia się: Flp 3, 12-21
- Różaniec z dopowiedzeniami: Nawiedzenie Najświętszej Maryi Panny
Materiał formacyjny
Czas, by rozważyć
· Jak wspominam swoje pierwsze w życiu doświadczenie oazy rekolekcyjnej? 
Co było dla mnie najważniejszym przeżyciem być zaskoczeniem? 
Dlaczego zdecydowałem się kontynuować drogę rekolekcji oazowych?
Czas, by rozeznać
Fragment teczki z 1972 r. wprowadzającej w koncepcję Oazy Żywego Kościoła
Oaza należy do tych akcji duszpasterskich, które określa się tradycyjnie mianem rekolekcji zamkniętych. Jest ona pomyślana jako rekolekcje we właściwym tego słowa znaczeniu, a nie jako namiastka rekolekcji, jakieś niby-rekolekcje, a w rzeczywistości wczasy z katolickim programem młodzieżowym i dodatkiem elementów rekolekcyjnych.

Uświadomienie sobie tego zasadniczego charakteru oazy jest ogromnie ważne dla tych, którzy je organizują 
i prowadzą. Łatwo bowiem ulec pokusie pewnego minimalizmu i potraktować całą „imprezę" jako niby-rekolekcje, a w gruncie rzeczy jako katolicką kolonię lub obóz młodzieżowy. Tymczasem to sprawa zasadniczej wagi, aby w wartościowaniu tych, którzy kierują oazą, rzecz przedstawiała się wręcz odwrotnie: nie wczasy, obóz czy kolonie są okazją do pogłębienia życia religijnego przez wygłoszenie pewnych pouczeń religijno-moralnych i wykonywanie wspólnych praktyk religijnych, ale rekolekcje — zasadniczo nastawione na pogłębienie życia religijnego — posługują się także pewnymi środkami, zajęciami o charakterze wczasowo-rozrywkowym.Na charakter rekolekcyjny oazy wskazuje cel, któremu wszystko w niej jest podporządkowane. Celem tym jest stworzenie głębszego przeżycia religijnego i realizowanie nadprzyrodzonego powołania życiowego. Poza tym w oazie ma miejsce silne skoncentrowanie ćwiczeń duchowych i wysiłków wychowawczych, co stanowi cechę charakterystyczną rekolekcji.Słowo oaza wskazuje na specyficzną metodę tych rekolekcji. Polega ona na stworzeniu atmosfery i przeżycia duchowej oazyżycia Bożego. Słowo „oaza" pierwotnie oznacza miejsce na pustyni, gdzie wokół źródła wyrasta wyspa drzew i innych roślin. Jest to więc miejsce bujnego rozkwitu życia otoczone wokół martwą pustynią. Jest to upragnione miejsce ochłody, odpoczynku, pokrzepienia i odnowy sił dla wędrującej przez spieczoną pustynię karawany.

W znaczeniu przenośnym oazą nazywa się wszelkie środowiska lub miejsca odróżniające się wyraźnie od swego otoczeniaprzez jakieś wartości pozytywne występujące tam w szczególnym natężeniu. Są to zarazem miejsca lub środowiska, w których człowiek czuje się szczególnie dobrze, w których odpoczywa fizycznie, psychicznie i duchowo przez samą obecność, przez samo oddychanie atmosferą tego miejsca lub środowiska. Taką oazą może być piękny zakątek w przyrodzie, jakiś dom i ognisko rodzinne, klasztor, zakład, ośrodek życia kulturalnego lub religijnego.

Taką oazą może być również miejsce i środowisko, do którego przyjeżdżają ludzie na rekolekcje zamknięte, potem zaśoazą ma się stać dla nich całe przeżycie pobytu na rekolekcjach. Ma to być oaza życia Bożego, nadprzyrodzonego, życia dziecięctwa Bożego.

Rekolekcje te powinny stać się dla uczestników oazą w podwójnym znaczeniu.Mają być one najpierw formą aktualizacji, wcielenia się życia Bożego. Życie Boże zbyt często jest dla dzisiejszych chrześcijanczystą abstrakcją dostępną tylko w sformułowaniach katechizmowych definicji. Na oazie to życie Boże ma się stać jakby „dotykalną", przeżywaną rzeczywistością — życiem. Przez samo to oazastanie się rekolekcjami, czyli odnową, pogłębieniem życia religijnego — a więc nie tyle przez to, co się w tym czasie będzie mówiło na kazaniach czy konferencjach, ale przez to, czym ona jest. Można więc nazwać oazę egzystencjalnymi rekolekcjami.

W drugim znaczeniu pojęcie „oaza" ustawia rekolekcje w kontekście całego życia chrześcijańskiego. Życie ludzkie jest wędrówką. Punkt wyjścia tej wędrówki to chrzest, punkt dojścia — niebo, dom Ojca. W tej wędrówce dzieci Boże napotykają oazę - miejsce przystanku, ochłody, odpoczynku, nabrania sił do dalszej wędrówki. W samym pojęciu oazy zawarte jest to, że nie jest ona celem i kresem wędrówki, ale tylko miejscem odpoczynku z myślą o dalszej wędrówce do celu ostatecznego. W takim ujęciu nie ma uzasadnienia zarzut, że oaza jest przeżyciem sztucznym, „cieplarnianym", jakąś ucieczką od codziennego życia. Oaza ukazuje się raczej jako coś, co należy do koniecznych elementów składowych normalnego życia.

Można by jeszcze wykazać, że koncepcja oazy odpowiada głęboko istocie chrześcijaństwa. Chrześcijaństwo nie należy do porządku doczesnego życia, nie jest zjawiskiem, które wyrasta jakby „z dołu" według normalnych praw rozwojowych. Jest ono z istoty swej „czymś nowym", czymś zdobywanym, a nie posiadanym już ostatecznie i raz na zawsze. „Jeruzalem nowe" zawsze zstępuje z nieba na ziemię. Tam zaś, gdzie chrześcijaństwo jest naprawdę, tam musi ono objawić się jako oaza bujnego rozkwitu nowego życia.
(…)

Każda oaza związana jest wewnętrznie przez ideę względnie ducha, który ją ożywia, z posoborowym ruchem odnowy pod nazwą „Kościół żywy". Ruch ten nie jest ani żadną organizacją, ani też jakimś przeciwstawieniem dla Kościołainstytucji. Jest to po prostu wysiłek podjęty przez członków Kościoła w ramach jego struktury i form działania należących do jego istoty i mających tym samym charakter powszechności, celu zaktualizowania w warunkach dzisiejszego „kairos" wszystkich tych elementów, które są konieczne do urzeczywistnienia się Kościoła w jakiejś wspólnocie.

Doświadczenie wykazuje bowiem, że Kościół często w konkretnych środowiskach przybiera postać Kościoła częściowo obumarłego, w którym istnieją i trwają jedynie elementy „statyczne", obiektywne, utrwalone i jakby usztywnione w kanonach prawa, w dyscyplinie administracji, w budynkach i kamieniach, w liturgicznych obrzędach, w życiowych zwyczajach oraz w doktrynie przekazywanej w dydaktycznym procesie nauczania. Nie zaprzeczając wartości i potrzeby tych wszystkich elementów, należy stwierdzić, że nawet wszystkie razem wzięte nie tworzą one jeszcze Kościoła. Stanowią one tylko pewne uwarunkowania urzeczywistniania się Kościoła, w ramach których Kościół może pozostać Kościołem martwym, czysto zewnętrznie realizującym to, co ma stanowić jego najgłębszą istotę.

Na tę istotę wskazał Paweł VI w przemówieniu zamykającym III sesję II Soboru Watykańskiego: „Kościół to nie ustrój hierarchiczny, ani sama święta liturgia, ani same sakramenty, ani sama jego instytucjonalna budowa. Jego wewnętrzną siłą i cechą istotną, która jest głównym źródłem skuteczności i jego uświęcającego ludzi działania, jest mistyczny związek z Chrystusem". Kościół jest z istoty swojej „organizmem" żywym, a więc rzeczywistością dynamiczną, która ciągle na nowo musi się aktualizować jako wydarzenie, przezwyciężając tendencję skażonej natury do skostnienia w zewnętrznym formalizmie. W tym znaczeniu mówi się dziś, że Kościół musi się stale odnawiać, reformować (Ecclesiasemperreformanda).
(…)

Oaza jest próbą zrealizowania, wprowadzenia w życie, zaktualizowania „żywego Kościoła", chce ona stworzyć przeżycie żywego Kościoła. Oaza jest metodą rekolekcji i jak każde rekolekcje chce doprowadzić do odkrycia na nowo i głębszego uświadomienia sobie swojego powołania nadprzyrodzonego.Rysem charakterystycznym tej metody jest jednak to, że chce ona doprowadzić do tego drogą przeżycia. Chce ona doprowadzić do przeżycia prawdziwej wspólnoty chrześcijańskiej jako żywej komórki organizmu Kościoła. Dlatego nie koncentruje się ona na jednym lub drugim elemencie względnie aspekcie (np. liturgia, Pismo Święte, relacja do Maryi), ale ujmuje je wszystkie w żywej syntezie. Dopiero bowiem w syntezie wszystkich ukazanych powyżej elementów

Kościół może stać się obecny jako rzeczywistość, na płaszczyźnie egzystencjalnej.Każda oaza musi posiadać wszystkie powyższe elementy składające się na „Kościół żywy". Dopiero wtedy stanie się ona „oazą żywego Kościoła" - formą czy metodą jego realizacji.Treść zawarta w pojęciu „Kościół żywy" jest jednak tak bogata, że nie da się jej wyczerpać i zrealizować w jednym przeżyciu. Każda oaza, chociaż pragnie być syntezą wszystkich aspektów urzeczywistniania się Kościoła, będzie zawsze tylko jego realizacją częściową, etapem na drodze do realizacji pełnej.

Przez typ należy rozumieć oazę przystosowaną do pewnej grupy stanowej, uwzględniając jej potrzeby i problematykę. Przez stopień natomiast różne programowe „warianty" oaz jednego typu, konieczne z tego względu, że jedni i ci sami uczestnicy przyjeżdżają na oazę więcej razy.

Jest rzeczą ważną, aby każda oaza widziała swoje miejsce i swoją rolę w ramach ogólnego planu realizowania „żywego Kościoła". 
· Które z wymienionych powyżej elementów składowych charyzmatu oazy rekolekcyjnej dostrzegam dziś jako szczególnie aktualne dla obecnej sytuacji Kościoła?
Czas, by zaproponować
Ze statutu UKChS (Rozdział czwarty- Pielęgnowanie daru życia wspólnego)
27. Przyjmując z wdzięcznością wraz z całym Ruchem Światło–Życie tzw. oazę rekolekcyjną jako specyficzny „charyzmat spotkania”, Stowarzyszenie widzi w pielęgnowaniu tego daru szczególną metodę i drogę do pogłębiania życia wspólnego, jako nieodłącznego elementu swojego powołania i swej posługi. Dlatego członkowie Stowarzyszenia z chęcią uczestniczą w niej co roku.

28. Kapłani Stowarzyszenia, czy z pozycji uczestnictwa czy jako moderatorzy, starają się brać udział w oazach intensywnych, kilkudniowych, o programie specjalistycznym.
30. Członkowie Stowarzyszenia dla odnowy swego życia modlitwy starają się uczestniczyć i posługiwać w oazach modlitwy. W miarę możności organizowane są specjalne oazy modlitwy dla kapłanów.

· Jak obecnie w moim życiu i posłudze realizuję wezwanie i zaproszenie powyższych stwierdzeń naszego Statutu?
